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Wychodst w Krakowie 

codziennie o f?drinie 8*/, rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
następujące Po świętach. 

Cena: 

W KRAKOWIE missięczna 6 złp. — kwartalna 15 złp. 
knAJU kwartalna rasom przesyłką pocztową $ s'r, m k. 

Prz dplata 

pzyjmuje się w Księgarni J zmsa CZx05A prsy Giównym 
Ryrku Nr. 458. 

Pieniądze przesyłają się fr: o pocztą wprost do BIÓRA 
EXPEDYÇYI CZASU wyrąziwszy na kopercie: „prenume- 
racyjne pieniądze.* 


Ogłaszając przedpłatę na pierwszy kwartał roku 
1854 upraszamy jak najusilnićj szanownych pp. 
Abonentów, o wczesne zgłaszanie się, abys- 
my nakład dziennika do liczby przedpłacicieli 
zawczasu zastósować mogli. 


OGŁOSZENIE PRENUMERATY 


na kwartał I, to jest na miesiące Styczen, Lu- 
ty i Marzec r. 1854 dla abonentów zamiej- 
scowych z przesyłką pocztową zr. 5 m. k. 
Dla miejscowych złr. 3. kr. 45 m. k. 


TTAN. 


Na wybudowanie kościoła w Wiedniu z okazyi szczęśliwego 
ocalenia życia Jego Ces. Król. Mości, wpłynęły w dalszym 
ciągu następujące składki: , 

W Ces. Król. Urzędzie podatkowym 
w Brzostku PER 
a mianowicie od p Józefa Trembeckiego 1 złr. 
Gromady wsi Żurawy 1 złr. 20 kr. 

Ces. Król. Urzędzie podatkowym 
w Bieczu 6 złr. i w Ces. Król. Urzędzie po- r 
datkowym w Zmigrodzie 4 złr. 48°/, kr. Razem złr. 10 kr. 485 
a mianowicie pp. Banasz Antoni 1 złr. Grabowski 


2 kr. 20 


RWE ŚR zi 167,6. Ś$0, łe. .B 


Kraków 23 Grudnia — Piatek. 


kr. tudzież K 
W Ces. Król. Urzędzie podatkowym 
PWOWESKU. 00501904 )3 0 8.4 złr. 1 kr. 
| a mianowicie p. Walenty Padowski 1 zły, Razem złr. 55 kr. 493 
i 2 dukaty w złocie. 
"Do tego dodawszy wykazaną poprzednio summę złr. 14910 kr.47 


ba D7 DO] 5 — 


w mon. konw. 24 dukatów w złocię 1 trubel wsrebrze. 
Uczyni łączną summę złr. 14965 kr.548 

w mon: konw. 26 dukatów w.złocie 1 rubel srebr. 

Z Ces. Król. Komissyi Gubernialnćj. 
. Kraków dnia 18 Grudnia 1853 p, 

n a ll 

(RLAAGW DĄ grudnia. 
Ile razy idzie o przyniesienie ulgi cierpiącym, 
mieszkańcy miasta naszego nie zaniedbują śpie- 
szyć z ofiarami w miarę możności, Polegając na 


tym chrześciańskim przymioęje obywateli naszych, | 


p. Burmistrz miasta zawezwął obwieszczeniem po- 


Rok 1853. 


Przyjmują się 

OQ? OEZENIA , WOZPZAWY ODEZWY wszelkiego rodzaju. 
PONIESIENIA litersckie, księgarskie, handlowe, przemysłowe 

rolaiore itp. 

/4IADOISEMIA LyGr4c© tic sprzedaży, kuene, dzierław itp. 

Ta opłatą 
od miereza petytcwego za jodnorsrowo umi onie po 8 gr. 
petępna po 8 grosze — = dopłatą 10 keajcerów wa katdą 
potlikaczą na tępe! rządowy. 
Elsty 

risfrankowenas nieprzyjmują (się, wyjąwszy od stałych lub 
znanych korespondentów. 


BUG" Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy. 


do miłości bliźniego, do uczuć dobroczynnych, a gło- 
sy te na cześć ludzkości niepowinny być i nie EP 
daremne. 
Zbliżający się rok nowy nasuwa najstósowniejszą 
sposobność ulżenia nędzy i otarcia łez biedakom! 
Według dawnego zwyczaju w dzień ten składają 
się zwykle wzajemne życzenia, ale zwyczaj ten, lu- 


tniejszym i wznioślejszym celem, to jest: Zdbieraniem 
dobrowolnych składek ku wsparciu nieszczęśliwych, 
znosząc zarazem noworoczne powinszowąnie. 
Ten cel spełniając, magistrat widzi się spowodo- 
wanym, przemówić w imieniu cierpiącćj ludzi:ości do 
serc szlachetnych mieszkańców król. głównego mia- 
sta Krakowa i wezwać ich do składania dohrowel- 
nych ofiar zamiast zwykle przesyłanych życzeń, aże- 
by ym sposobem postawić się w możności przez roz- 
dzielenie opału pomiędzy prawdziwie potrzebnych, 
chociaż częściową przynieść im ulgę. Każdy dar, - 
bogdaj najmniejszy, z najgorętszą przyjmie się po- 
dzięką, wyksz szczegółowy dobroczyńców przez 
pisma publiczne ogłoszonym zostanie. 
| Zbieranie składek raczyli przyjąć na siebie pano- 
wie Hölzel i Seifert, a oprócz nich, w biórze pəd- 
pisanego i w urzędach obwodowych otwartemi zo- 
| stały listy szPadających. 


bo chwalebny, oddawien dawna zastąpiono szlache- 
| 
| 


niżej umieszczoném, aby zwyczaj składania so- | ** / ROŚ: i i 
| hie corocznych życzeń, lubo tAr Tek zastąpić | + Z Magistratu Król głównego miasta Krakowa dnia 


4 z > 1. 112 dnia 1853. dp. jiaszek. 
innym z którym się zarazem wiąże szlachetniej- | Ee o: odp Srużeran 8 


szy i wznioślejszy cel jakim jest niesienie pomo- , 


Edmund 2 złr. Gromada Rozembark 2 złr., w mniej- 
szych kwotach 1 złr. Gromada Nienaszów 1 złr. 
5 kr. Mikołajewicz 2 złr. Gromada Nówy 


Przez c. k. Urząd podatkowy w Wie- 
lczce 2 zir. i w c. k. Urzędzie podatko- 


wym w Dobczycach 1 złr., razem s sie „złr. .3 kr. — 
a mianowicie pp. Bazyl Kopestyński 2 złr. i Jan 
Nowakowski 1 złr. 
Przez c. k Urząd Cyrkularny w Rze- 
smOWIE - « o 41" 9 moza.» > + złr. 12 kr. 82 
a mianowicie Gromady: Brzezówka 2 złr. 30 kr. 
Borek nowy 2 złr. Borek stary 8 złr, 88 lą kr. 
Błewdowa 1 złr. 56'/, kr.P. Jan Miziewicz 1 złr. 
w mniejszych składkach 1 złr. 32 kr. 
Przez c. k. urząd Cyrkularny Tar- 
nówski, a mianowicie: P. Karol Polityński wla- 
ściciel oberży 2 dukaty w złocie. 
Przez c. k. Urząd Cyrkularny w Wa- 
ddEWOE Z PPI AW 2.30 złr. 8 kr. 27 


a mianowicie Gromada Jaruszowice 4 złr. 36 kr. 
Pani 8. Fischer 1 zł., w mniejszych kwotach 2 złr. 
51 kr. 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 
DWIE NIEBOSZCZKI 
= r r 
Powiese. 

Było to w roku 18** Siedzieliśmy przy kominie w po- 
koju dobrze ogrzenym i oświetlonym; — na dworze pru- 
szył deszcz ze śniegiem, a wiatr huczał przeraźliwie; 
lecz przy poufnćj i miłój pogadance nie słyszeliśmy tego, 
a było nas kilku mężczyzn po większćj części żonkosie... 

— „Niech będzie pochwalony Jezus Chrystus!“ Wszy- 
scy zwróciliśmy oczy — a we drzwiach ukazała się wspa- 
niała figura starca okrytegn granatowym tełubem, z si- 
wym barankiem, który zdjąwszy bez ukłonu czapkę i o- 
gromne rękawice; zaczął je otrzepować ze śniegu, bijąc 
niemi 0 czapkę. + 

— „Pon Jacentyl.. pan Jacenty! 
głośnie — Popiołu! popiołu! *). Pan 
tylko mruczał sobie pod nosem. f 

— Tfu! Cóż tam za pluta na dworze — przeziąbłem, 
przemokłem, a w oczach aż mi świeczki stoją tak mnie 
zbił zmarzły śnieg z deszczem, A panowie tu sobie sie- 
dzicie Moci Dobrodzieju w cieple, jak u Boga za drzwiami... 
I tak delój mrucząc Sam do siebie wysoki wzrostem, lecz 
pochylony wiekiem staruszek, strzepywał i rozwieszał 


*) Dawnićj gdy me, 
wołano: Popiołu! popiożu 
mogi. Niewiadomo mi skąd ten zwyczaj powstał. 


krzyknięto jedne- 
Jacenty ani słowa, 


długo niewidziano , a wszedł w progi, 
l i gdy był pod ręką obsypywano nim 
@. A.) 


nig złr. 489, kr. | ; . ; A tród: zbliża; 7 | | 
Zmigród 1 Ja | cy ubogim , dla których bieda wśród zbliżającćj | Debaty podają depeszę, która pdst eg ZE 


| się zimy tém dotkliwsza , iż drożyzna pierwszych 
į potrzeb do życia już. teraz mocno czuć się daje. 
| Dla tego wezwanie o którćm mowa, znajdzie nie- 

zawodnie oddźwięk w szlachetnych sercach mie- 
| szkańców, którzy nieomieszkają stósownym datkiem 
| pomnożyć skromne fundusze, jąkiemi gmina na do- 


i broczynne cele rozrządzać może, 


| Wezwanie. 

| Nowy rok 18541; nadchodzi! Błog. temu, któr 
|bez trosków ua (en świeży okres pogląda, ale bic- 
i dny śród niedostątku i vędzy oczekuje go z tr wogą 
(i przerażeniem. Sroga zima, panująca drożyzna , 
' brak przytułku wyciska łzy boleści ojcom tylu ro- 
dzin, wzdychających pod ciężżrem pstrzeby, łaksą- 
|cych dziś, a bezowocną może w jutrze pokładają- 
| cych nadzieję. , 

| Ci to błagają o pomoc, odwołując sią z zaufaniem 


zmokniętą swą odzież po sofach i po poręczach krzeseł 
niezajętych. Patrzyliśmy Z uśmiechem to na starca to na 
siebie, a on kończył swą toaletę, zagarniając palcami 
czuprynę w tył z czoła, która spadłszy na kark, osło- 
nita siwą fręnzią stojący granatowy od kapoty kołnierz— 


w. lewą i prawą i.. z 
— Dziękuje Asyndziejowi — rzekł do najmłodszego 
z towarzystwa, którzy widząc już uśmiech przy podkrę- 
caniu wąsa na zabormuszonój twarzy staruszka, nadbiegł 
z krzesłem właśnie w sam cza5, aby przez wcześniejszą 
grzeczność nie dostać bury. gdyż był to powszechnie 
znany pan Miecznik Zręda. r 7 
Pałniąc prawo gościnności Í Szanując wiek, zaczęto 
wstawać, aby gościowi wygodniejsze przy kominie zrobić 
miejsce. 
— Proszę się nie żenować —, bardzo proszę niewsta- 
wać; jam swój; niezdaleka... ml niespełna dwadzieścia... 
jadę za procesem, Wszyscy Się uŚmiechnęli, gdyż wje- 
dzieno, iż pan Zręda ciągle się procesował — ostatnim 
razem wydał pozew karcz arzowi o scyzoryk i pęcherz 
z tytoniem, który zostawił na popesie, zaskarżywszy go 
w Dominium, Pan Zręda nieuważał uśmiechu, gdyż się 
wpatrywał pilnie w młodzieńca, który mu podał krzesło, 
— Wszakże to pan Ludwik! Dalipan byłbym go niepoznał, 
tak przez te dwa lata wyrósł.. dalój, dalój — jużby się 
może i żenić chciało, a co nieprawda? Pan Ludwik za- 
, czerwieni? się — nio dziwnego — kochał się i przeląkł, 
e sr ża już o mil dwadzieścia, skąd był pan Zręda, 
wiedzą o jego miłości, — „Patrzajcie! spiekł sk 


stantynopolu. 


okos racz- 


,Jadnocześnie przez rządy austryacki, francuski, 
angielski: i pruski, do ich pełnomocników w Kon- 

y , Przynosi im ona instrukcye jedno- 
brzmiące, które miały im być przesłane stoso- 


„wnie do deklaracyi z d. 5 grudnia umieszczonej 


,w onegdajszym numerze. Instrukcye te mają na 
i celu oznaczenie kierunku pełnomocnikom czterech 
mocarstw w postępowaniu jakiego się trzymać 
mają, aby otrzymać od rządu tureckiego adhezyą 
do świeżo wziętych w Wiedniu postanowień, a 
które szczególnie wskazuje nota zbiorowa do 
protokółu pizyłączona. Depesza ta dopełnia sze- 
regu dokumentów uchwalonych i zapadłych w Wie- 
dniu przez reprezentantów czterech mocarstw, a 
lubo niema daty, zdaje się iż wysłaną została 


ka jak panienka... No... no... musi tam ktoś w serduszku 
siedzieć; bo nie darmo mówią: Uderz w stół, nożyce się 
odezwą.. Pan Ludwik widząc, że się wszyscy Śmieją, 
zmieszał się tóm bardzićj... No i cóż się Asyndziéj kon- 
fundujesz — wszak to rzacz swoja, wszyscyśmy przez. ten 


połóm zchwyciwszy białą chustkę na szyi, nakrącił wę- ogień przeszli — a ja dziś stary i zgarbiony nie byłem 
zeł od ucha pod brodę; wyciągnął na nią wątpliwój bia- | ani panem Zrędą, jak mnie dziś świat nowy zowie, ani 
łości kołnierz od koszuli, poprawił pasa, musnął wąs | się też obeszło bez umizgów, 


) konkurencyj i żeniaczki — 
a nawet wszystkiego było dubelt — miałem ich albo- 
wiem dwie. 
— Ale pewnie obie le 
— A cóż to waszym 
— (o brakuje? zawo 


psze jak nasze teraźniejsze żony. 
teraźniejszym brakuje? 

dys”. K łali niektórzy i nuż tedy o swo- 
jéj; jeden miał złą, drugi dobrą aż do znudzenia, ten 
miał kokietkę , tamlen romansową, tea skąpą, tamten roz- 
rzutną , ten zaniedbaną, tamten nadto się strojącą, ten au- 
torkę lub literatkę — ów zaś głupią gąskę — słowem ża- 
den niemiał dobrój. , 
, — Zle.. źle... mruczał pan Zręda, a samiżeście pano- 
wie?.. Spojrzeliśmy z uśmiechem po sobie, — No jaźcić 
zapewne jesteście dobrymi, wiernymi, uprzyjmymi i nie- 
skąpymi dla żonek swoich ? à 

— To sią rozumie — rzekł z nas jeden basem, 

— Złe czasy, kiedy tak — złe' Oj dalipan złe! Lepićj 
się było widzę auno 1740 urodzić, jak to ja Uczyniłem > 
bo za moich czasów były złe i dobre żony, jak kto na- 
trafil; s my nie byli najlepsi — jak oto przekonacie sie 
Waćpanowie Dobrodz., gdy wam właśnie moje przygody 
pA AEA EE Jitbrticii 

— Czemu Waćpa odziéj nie dawniéj 
TREE sadach me = byłeś łaskaw | 


— Oto temu, że jeszozę niesłyszałem tak ogólnego po- 


2 


Z czterech stolic w kilka dni po podpisaniu pro- 
tokółu i noty zbiorowéj z 5 grudnia. 
Panie. ..... i 

Rządy JJMM. Cesarza Austryi, Cesarza Francu- 
gów, Królowéj W. Brytanii i Króla pruskiego z pra- 
wdziwym widziały żalem rozpoczętą wojoę między 
Rosyą i Furcyą; i w celu ukończenia jak najprędsze- 
go kroków nieprzyjacielskich i sprowadzenia stron 
wojujących do zbliżenia, na którem tak wiele Europie 
zależy, osądzili iż potrzebną jest rzeczą, aby wzmo- 
cnić usiłowania swe węzłem zbiorowym. j 

Nota którą: przesłać wprost J. Ekscelencyi Re- 
szydowi paszy, reprezentanci czterech mocarstw 
w Wiedniu otrzymali rozkaz i którćj „Panu zapewne 
przesłali kopią, jest nowem i zupełniejszem jeszeze 
świadectwem jedności widoków gabinetów i gorącego 
ich Życzenia, aby się przyczjn'ć mogli zgodą swoją 
do przywrócenia pokoju, Niewątpię, że Pan pospie- 
szysz, aby to nowe usiłowanie hu ugodzie wszel- 
kiemi poprzeć sposoby, niepczostaje mi jak tylko 
wskazać Panu rady, które wraz z swemi kolegami 
winieneś przedłożyć ministrom J. M. Sułtana. 

Różae dokumenta wyszłe z W. Porty i cecha umiar- 
kowana którą noszą, upoważniają nas do nadziei, 
że znajdziesz Pan Reszyda paszę usposobionego do 
uznania, Że prepozycye których cztery gabinety biorą 
inicyatywę zgxdzają się również z interesem jak z go- 
daoscią państwa ottomeńskiego. Z całą lojalaością 
stawiamy W. Porcie zapytanie, na które g równąż 
lojalnością odpowiedzieć zechce, i jesteśmy przeko- 
nàni, Że ujmie spór toczący się między nią i gabine- 
tem petersburgskim w granice jemu właściwe, i do- 
łoży wszelkich starań, aby go zakończyć bez mięsza- 
nia weń żywiołów obcych wojnie obecnćj. 

W (éj nadziei, i uznając, że do rządu (tureckiego na- 
leży odpowi:dzieć na uczynioną mu komunikacyą 
w wyrazach jakie mi go natchnie roztropność, sądzimy 
wszakże, iż niebędzie cd rzeczy, aby Pan zwrócił 
uwagę jego na te punkta w których znałazłby nas 
jednego z sobą zdania. 

W. Porta oświadczyłaby naprzód, że Austrya, 
Francya, Aoglai Prusy nie przesądziły wcale spo- 
kojnego jéj usposobienia spodziewając się, iż jest 
zawsze ożywiona równą chęcią ukończenia pôd gza- 
szczytuemi warunkami nieporozumienia między nią i 
Rosyą, i zawsze jest w gotowości do porozumienia 
się w tym celu z innemi mocarstwami. Opierając się 
ną zapewnieniach danych kilkakrotnie przez Rosyą 
jako nie Żąda nowych końcesyj ani praw ubliżają- 
cych władzy Sułtana, Dywan: Poppy p się — rn 
towości do odnowienia dawnych propozycyj i do dysku- 
towania formy pod jaką pokój zostałby przywróconym, 
u kwestya religijna ułożoną, pod tym edy wa- 
runkiem, iż nieprzystanie na Żadae z żądań, które 
już raz odrzucił ï Że stanie ugoda co do ewakuacyi 
Księstw. 

Dyskusya ta odbyłaby się naturalnie między peł- 
nomocenikiem tureckim i pełnomocnikiem rosyjskim u- 
poważaionemi do traktowania; wszakże dla ułatwie- 
nia zgody między obiema stronami, wyznaczeni peł- 
nomotnicy mie traktowaliby sami, lecz w obecności 
reprezentantów Austryi, Francyi, Anglii i Prus. 

Powody które pojmujemy, niedozwoliłyby bez wąt- 
pienia W. Porcie traktować z Rossyą w części tery- 
toryum zajętego przez wojska tego ostatniego mocar= 
stwa; Rossya ze swćj strony miałaby także powody 
sprzeciwiające się wyborowi każdego miasta ture- 


tępienia żon; jak dziś słyszę — chociaż, prawdę mówiąc 
raz już w życia wąłpiłem , ażeby się gdzie zupełnie do- 
bra żona znajdowała. Za naszych dobrych czasów, kiedy 
to djabeł nie wciełony jeszcze w ludzi, lecz we własnój 
postaci ukazywał sią kiedy niekiedy światu, spotkałem go 
raz spacerującego ma mojój własnćj grobli, a Ż» byłem 


Í 


niebawem, zrazy cokolwiek późnićj. 


mężem nie słabego ducha, niezląkłem si go, lecz przy- | 


witawszy w naszym kraju, z wszelk» gościnnością polską, 
wdałem się z nim w rozmowę i między innemi zapyta- 
łem: „Jaką też masz Waćpan Dobrodziej żonkę?*... On mi na 
to grzecznie: Ponieważ już na zupełnój poufnćj i przy- 
jacielskićj jesteśmy stopie, a zatóm wypada mi nazwisko 
moje Wsćp. Dobr. wymienić. 


świata najlepsza jest ta Żona, 


którój mało mówią — powinnoby z mas zatóm najlepsze | prostaczkom raczył objawić z o 
być stadło — ale jakem Lucyper, słowo honoru daję, że | Nie małćj wagi to pomnik pierwotnćj poezyj, — „Merkuryusz 
chociaż jestem najlepszym mężem , Żyjemy przecież w nie- | nowy 1662 r. wygranćj Sobieskiego, podtenczas hetma- 
zgodzie i moja żona zawsze tema przyczyną. — Od tego , na,“ poemat bezimiennego autora, wzięty 


to czasu zawsze moi panowie, gdy mi sam pan Lucyper 
powiedział, że jest najlepszym mężem, a złą ma żonę, o 
którćj przecież niesłychać żeby co złego broiła a nawet 
Nazwiska jój nikt nie zna — Shies mnie niedowierza- 
nie nawet względem samego siebie przejąło , ażebym był 
dobrym mężem — zamiłałem więc zupełnie, aż dotąd... 
ale tam moja chudoba moknie na dworze, a i ja nie syty... 

— Zaraz dadzą herbatę... odezwał się gospodarz... a 0 
chudobie już tam pewnie pamiętają... 

— = <A p — Pana Boga i pra za her- 
batę... ale dla t "apiłbym się ciep piwka... a 
dla posiłku dobry Zra% Z Kreczaną kaszą... jeżeli łaska. 


| 
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Jestem samym Lucyperem / similie pieśni Zofii 
(mroczki mnie przeszły). Imię moje znane człomu światu— , kowanój u Łazarza Andrysowicza w Krakowie, 1556 r. 
mojój zaś żony zupełnie — podług zdania tegoczesnego | z nutami, pod napisem: „Pyeśń nowa, w którój jest dzię- 

którój nikt nie zna, i o | kowanie Penu Bogu Wszechmog408mu, że maluczkim a 
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Ff źadoćj słuszaćj przyczypy aby 
się sprzeciwić zawarcia zawieszenia broni wā- 
runkami, któreby mogły być szczegółowe późnićj u- 
tožene, gdyby odebrała od nas zapewnienie, że wa- 
ruvki pod jakiemi SiĘ oświadczy, iż gotową jest do 
traktowania o pokój, Zostaną również przyjęte przez 
Rossyą. Jesito w każdym razie pytanie, które nam 
może przedłożyć; % Nawet i w tém przypuszczeniu, 
że warunki postawione przez rząd ottom*ński nie są 
takiemi, na które RosSya zgodzićby się mogła, aby 
poprzednio przystąpić do negocyacyj, w tym przy 
puszczeniu nawet radzilipbyśmy jeszcze wysłanie peł- 
nomocnika tureckiego i oznaczenie miasta neutral ego 
w którymby pełaomocnicy tarecki i rossyjski spotkać 
się mogli z reprezentantami czterech dworów. 

Te różne punkta które przeszedł'm i uwagi jakie 
nad niemi poczyniłem, uzyskały zupełne przygwole- 
nie Aastryi, Fraocy!, Anglii i Prus; życzyć zatem 
wypada, aby Reszyd pasza zauważał je jako takie 
i wziął je za podstawę komunikacyi, której wszysey 
aezekujemy. 

Z tego więc naprzód wiedzieć Pan możesz , jak 
takowa kcmuni:acya przyjętą będzie, i pojęlibyśmy 
z trudnością, aby W. Porta wahała się wejść na 
drogę jaką jej otwiera ta przyjacielska interwencya, 
jeżeli tylko weźmie ną szwlę korzyści dla państwa 
ottemańskiego przedstawiające się z takićj kombina- 
cyi, z wypadkami zawsze niepewnemi jakie wojna 
pociągnąć za sobą może, > 

Wzywam więc Pana abyś się udał z swemi kole- 
gami de Meszyda paszy, udzielił mu tćj depeszy i 
wamocnił całą powagą rad swoich. 


Times w tych słowach donosi © wystąpieniu 
lorda Palmerstona: 

Wicehrabia Palmerston podał się de dymisyi z u- 
rzędu sekretarza stanu spraw wewnętrznych. Jakie- 
kolwiek zadziwienie obudzi ta wiadomość w publi- 
cząości, wzrośnie ono jeszcze za dowiedzeniem się o 
powadach jakie szanownego lorda do tego kroku skło- 


A É że dy te 
nikły. Z zaufaniem donieść możemy, powa UA 


oazo a w. ` z są r A , 

nie wypłynęły one bynsjmnićj z zawikłań kwestyl 
wschodnićj i nie jest również prawdą, aby nieporo- 
zumienia jakie się w tym względzie pojawić mogły, 
dość były ważne, iżby pociągnąć za sobą miały u- 
stąpieni któregokolwiek członka gabinetu. 

owodem dla którego, jak zapewniają, lord Pal- 
merston oświadczył niemożność pozostania dłużćj 
członkiem gabinetu i podzielania jago odpowiedzial- 
ności za środki mające być przedstawionemi przy- 
szłemu parlamentowi, jest niewątpliwie i wyłącznie 
jego stanoweza opozycya przeciw billowi reformy, 
ułożonemu pod kierunkiem lorda John Russell i przy- 
jętemu przez innych członków ministeryum. Zape- 
wniano już przed niedawnym czasem, że bill o któ- 
rym mowa, odesłanym został komitetowi z pięciu 
członków gabinetu złożonemu, 8 do którego i lord 
Palmerston należał. Gdy jego nieprzychylność wszel- 


— I owszem, wszystko będzie podług rozkazu... piwko 
(D. c. n.) 
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BIBLIOTEKA STAROŻYTNYCH PISARZY 
podług Wojcickiego. Tomów 6. 


Pan Kazimierz Władysław Wojcicki, jeszcze przed dzie- 
siącią laty, wydał pod tytułem: Biblioteka starożytna 
pisarzy polskich, teraz wyszł0 powtórne powiększone 
wydanie, Tom iszy zawiera w sobie co następuje: Fac- 


Oleśnickićj z Pieskowój Skały, dru- 


tajemnice Królestwa swojego* 


ści ze spółczesne- 
o rękopismu, odznacza się cZystoŚcią języka, dosadno- 
cią wyrażeń, potoczystością W!er828, naprzykład: 


Zezucił Turczyn przymierze, dla chłopskićj siermięgi, 
Złamał pacta, pogwałcił Chocimskie przysięgi, 

W siły swoje dufając, a w Polskie niezgody, 
Przysiodłał mostem Dniestru. skalistego wody, 

Wziął Kamieniec i wszystek kraj Podolski żyzny... 
Już krzyże wyrzuciwszy z zbawientćj Świątnice, 
Błądnego Mahometa wprowadził księżyce, 
Już bierze w dziesięcinę chrześciańskie duszę, 
Ach! kądyż staropolskie w szlachcie animuszel i td, 


~ve 


Ceł sobie ją cztery gabinety, niebyłky | 
% Fres - tA ym, gdyby dyskusya grzed- 
ugodayek punktów u niepołażyła zarazem tamy 
d nieprzyj skim krokom. Ale zdaje nam się, 
że W. Porta niemi 
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ckicgo; wypadałoby Zatem, aby obie strony porozu- ' kiemu projektowi reformy parlamentarnéj dla nikogo 
miały się co do wyboru neutralnego punktu i po- . nie była tajemnicą, delegowany został do owego ko- 
tym względem od wszelkićj | mitetu, aby w nim mógł bliżćj postanowienia billa 


rozpoznać i zarzuty swoje przeciwko niemu wyłu- 
szczyć. ` 

Rezultat zdaje się dowodzić, że opozycya jego 
przectw samejże zasadzie billu, aui została usuniętą, 
ani się nawet zmniejszyła. Oświadczył on to szczerze 
swoim kolegom, ale widoczną jest rzeczą, że żaden 
projekt roformy mający uczynić zadość słusznym kra- 
ju oczekiwaniom, nie miał uzyskać aprobacyi lorda 
Palmerstona. 

Nie od rzeczy tu będzie oświadczyć, dla demokra- 
tycznych polityków, którzy nieraz lorda Palmerstona li- 
cza do swoich, że te zarzuty nie są czerpane w cha- 
rakterze zbyt ograniczonym projektu lub w niedosta= 
teczności obiecanćj reformy. Przeciwnie, lord Pal- 
merston podobnie jak Canniag i inni ludzie ze azko- 
ły Pitta, do której om przez cały swój polityczny 
zawód należy, nie jest wcale stronnikiem reformy 
parlamentaroćj, a chociaż wziął udzia? w reformie 
lorda Greya wr. 1831, żaden mąż stanu dzisiejszćj 
epoki nie okazał się mniój skwapłiwym do rozsze- 
rzenia swobód, do zniesienia prawa reprezentacyi 
miasteczek, słowem do udzielenia koncesyj, których 
stronnictwo liberalne nigdy do się nieprzestało. 
Tem dobitnićej wypowiedzieć należy prawdę w tym 
względzie, iż czynne sympatye, do jakich się [ord 
Palmerston przyznaje dla ostatecznych opinij obcych 
krajów, mie objawiają się wcale w równćj mierze 
dla środków liberalnych w własnym kraju. Nie może 
być fałszywszćj opinii o sposobie myślenia męża stanu, 
a dzisiejsze jego ustąpienie, aby tylko nieprzychylić 
się do projektu lorda Jolm Russel, stanowczym jest 
tego dowodem. 


Powtarzamy, że dla tćj jedynie i wyłącznie przy- 
czyny, lord Palmerston wychodzi z ga inetu, pie zaś 
z jakiegokolwiek powodu polityki zagranicanćj doty- 
czącege. Nie chcemy ukrywać ubolewania jakiem nas 
przejęło to postanowienie, ze względu na stratę ja- 
ką przez to ponosi gabinet. Przeciwnie, jakkolwiek 
sposób widzenia lorda Palmerstona co do reformy 
parlamentarnćj różni się od naszego, jak i od sposo- 
bu widzenia większości klas oświeconych W. Bryta- 
nii, nie wahamy się przyztać, że nigdy rząd Jéj K. 
Mości nie był mnićj przygotowanym do postradania 
pomocy wielkich zdolności szlachetnego lorda i jego 
doświadczenia; nigdy interes i godność naroda nie- 


aga? d binet! ilaiej iej 
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że polityka rządu na wschodzie będzie ener icang i 
zaszczytną. Aby zmniejszyć wartość tćj rękojmi nic- 
przyjaciele gabinetu przez długi czas uciekali się do 
wymysłów o nieporozumieniach w łonie rządu, Nie- 
porozumienia te pokazały się w końcu istotnie, ale 
nie co do postępowania jakiego trzymać się należy 
względem Tareyi i Rosyi, tylko po prostu co do billu. 
reformy parlamentarnćj. 4 
Byłoby to wszakże wielkim i zgabnym 
kła aby dobrowolne forda PR 
stąpienie z powodu inućj kwestyi, miało, pod jakim- 
kolwiek względem spowodować do spuszczenią gto- 
nu lub zmniejszenia energii gabinetu w kwestyach 
zewnętrznćj polityki, Bezwątpienia wpływ gabinetu 
w Europie może ma tem ucierpieć, iż się widzi wy- 
stawionym na ustąpienie jednego z członków swoich 
w chwili gdy nam na tem wiele zależy, aby być go- 


„Prawa i artykuły Ormian Lwowskich, z łacińskiego 
oryginału pilnie na polski język przetłumaczone, 1604 r. 
z rękopismu Józefa Dzierzkowskiego, we Lwowie. Prawa 
te zatwierdzone były przez króla Zygmunta Igo, na sej- 
mie w Piotrkowie 1549 r. — „Ethica albo zwierciadło ży- 
wota Krzysztofa Pieniążka, rotmistrza i dworzanina kró- 
lów Stefana i Zygmunta III ne Łassochowie i gdzieindzićj 
dziedzica, ku przykładowi braciój okazana,“ 1607 roku. 
Jest to przedruk ciekawćj autobiografii. — „Szwedzi do 
Polski, za króla Gustawa,* z współczesnego rękopismu. 
Przydatny fragment do dziejów wojny Szwedzkićj, a zwła- 
szcza Czarneckiego. — „Nowiny z Inflant, o szozególnój 
porażoe, która się stała nad Karolusem, książęciem Su.. 
dermańskim, przez JMP. Jana Karola Chodkiewicza, naj- 
wyższego hetmana W. X. L. dnia 27 septemb. 1605 roku“ 
przedruk broszury drukowanój w Krakowie u Mikołaja 
Szarffenbergera. — „Nowiny pewae z Rakus d. 1 stycznia 
1620 r.“ Jest.to przedruk broszury, równie jak poprze- 
dzająca, zastępujących miejsce dzisiejszych gazet. — „Ga- 
zeta z Warszawy 6 decemb. 1673 roku, z rękopismu. — 
„Jephtes, tragedya Jana Zawickiego; w Krakowie w dru- 
karni Łazarzowćj 1587 r.“ Przedruk. — Qyrograt czyli 
rewers wystawiony przez Jana Herburta z Falsztyna, wła- 
sną tegoż ręką napisany, 1575. Pod wzglądem języka i 
szczególnych wyrażeń, jako też formy swojój zasługuje 
na uwagę. — W bibliografii opisana jest: Apocalipsis Reja 
z Nagłowice, w Krakowie, z drukarni 


j Macieja Wierzbi 
1565.% Dzieło wielkićj rzadkości. — og dh pop 
ny w tóm 


y n iom wydaniu „Biblioteki“ jest list Stefana 
Bielawskiego do kasztelana Chełmińskiego, z Ostrowy, d, 
18 sierpnia 1574 r, o najaździe na dobra jego przes sług. 
Jana Zamojskiego starosty Bełzkiego, (D. o. n) 


è 


towymi do działania jak jeden człowiek, aby uniknąć 
wojny lub ją przedsiewziąść, Ten zbieg okoliczno- 
ści tém jest dziwniejszy, ik jest wypływem faktu prze- 
widywanego w chwili już zawiązania się gabinetu. 
Oprócz tego wszakże, pewni jesteśmy, że postępo- 
wanie jkiego rząd gotów jest trzymać się na wscho- 
dzie, żadnego nie dozna ograniczenia ani zmiąny 
w skutku dymisyi lorda Pałmerstona, 

Skoro się zgromadzi parlament, lord Palmerston o- 
znajmi swoje powody, ale nieprzy puszczamy, aby ja- 
kikolwiek inny, prócz stanowczego nakazu sumienia 


i obowiązku, mógł skłonić ministra korony do ustą- | i bywa zwykle 


pienia, w chwili, gdy usługi 
wagę dla interesów narodu i świata.“ 
| 2 R RWT AZZARO AND 

Wystąpienie lorda Palmerstona z gabinetu, 0- 
budza w Timesie tak zwany humour i wyraża 
on się także w następujący sposób o tym wy- 
padku: 

Jest coś w miesiącu grudniu co czyni lorda Pal- 
merstona nieprzystępnym. Przesilenie dnia z nocą 
zimowe, musi nadzwyczaj ważną grać rolę w jego 
horoskopie. W grudniu 1851 r. lord Palmerston u- 
stąpił z gabinetu whigowskiego, do którego skła- 
du należał od lat pię W gradniu 1852 r. połą- 
czył się z członkami tego stronnictwa, którego był 
przeciwnikiem w roku poprzedzającym. W grudniu 

r. nowe wybuchło nieporozumienie Ted 1. lor- 
dem Palmerstonem i jego sprzymierzeńcami. Słabość 
rozwiązywania gabinetów stała się u niego, jak się 
zdaje chorobą chroniczną. Dawne przysłowie greckie 
mówi: „że trz.ba kochać tak, jak gdyby się późnićj 
nienawidzić miało.“ Nikt lepiej niezrozumiał, jak 
się zdaje tego przysłowia, jak gentleman, którego 
ustąpien'e z gabinetu nas zajmuje. 

Szkoda tylko, że wypadek ten zdaje się być szcze- 
gólnićj skierowany przeciw lordowi John Russell au- 
torowi głównemu projektu reformy a zarazem spra- 
wcy ustąpienia lorda Palmerstona z ministeryam whi- 
gowskiego. Okazanie tego nagłego wstrętu do pro- 
jektu reformy niebyło dziś na czasi”, ale było wtedy 
gdy lord John Russell odpowiadające p. Locke King, 


brał w imienia raądu zobswiązania w tym przedmie- 
s Więcej niż ktokolwiek mamy prawo uskarżać 


się, że lord Palmerston wybrał moment najkryty- 
czniejszy dla naszych spraw zagranicznych do zra- 
bienia kroku, który w otzach świata może być ska- 
zówką, jakoby w radzie państwa niebyło jedności. 


„jeżeli wojny uniknąć można, to tym jedynym sposo- 


, Szoro się rzuci na szalę pokoju, całą wagę o- 
pinii zgodnej wszystkich naszych ladzi stanu. a- 
prawdę niebyło to w roli ministra patryoty, aby o- 
słabić w tćj chwili wpływ W. Brytanii. , 

Jakkolwiek wy piwny" rej swcją kpa, 

owodów, polityki wewnętrznej jedynie dotyczących, 
stbadlońct adl dwieniiików, ani dypłomstów , którzy 
przedstawiać będą jego ustąpienie jako tryumf ży- 
wiołu spokojnego nad żywiołem wojennym w łonie 
naszego gab netu. Niebyło koniecznością spieszyć się 
tak bardzo, aby gabinet porzucić. Żałujemy straty 
ministra Spraw wewnętrznych, ale żałowalibyśmy je- 
szcze bardziéj, gdybyśmy go zachować mieli pod wa- 
runkami, które podał. 


W tym samym przedmiocie pisze francuzki 


Monitor : si 
Nadeszłe dzisij z Londynu wiadomości, potwier- 
dzają obiegającą od wczoraj pogłoskę o ustąpieniu 
lorda Palmerstona z urzędu sekretarza stanu Spraw 
wewnętrznych w gabinecie W. Brytanii. Ustąp enie 
to, wedle jedhozgodnych twierdzeń wszystkich orga- 
nów opinii publicznćój w tym kraju, jest następstwem 
zaszłego w łonie gabinetu nieporozumienia, co do 
pewnćj kwestyi reformy parlamentaraćj. Zewnętrzna 
polityka obcą jest zupełnie postanowieniu szlachetne- 
o lorda, i wypadek ten, mówimy to z upewpieniem, 
w niczem naruszyć niemoże porozumienia tak szczę- 
śliwie ustalonego między rząd mi Anglii i Francyi, 
co do wielkich kwestyj zajmujących uwagę Europy. 
Nikt się wszakże niezdziwi, że ubolewamy nad wyj- 
ściem z gabinetu męża stanu, który tyl: się przy- 
czynił do sprowadzenia tćj harmonii, i którego uczu- 
cia rząd J. C. M. Cesarza zawsze oceniać umiał. 
a adccotowomwoncwwwwóÓwi 


Hiorespondencya Czasu. 


Berlim 20 grudnia. 

+ Posiedzenia sejmowe odroczone zostały do 5 p. m. 
Izba pierwsza w ostatnióm swóm posiedzeniu w d. 17 b. 
m. liczyła 106 członków obecnych, z czego się pokazuje, 
że obawa jéj niekompletu było płonną. W posiedzeniu 
tém minister spraw wewnętrznych złożył na stół Izby 
rojekt do prawa regulującego obowiązki klasy 

I roboczćj tak w miastach jak na wsiach. Prawo to sta- 
nie się bardzo ważnóm i dla właścicieli ziemskich, bo 
podciągnioną jest pod nie nietylko właściwa klasa 0sób 
służących, lecz i wyrobnicy i najemnicy na wsiach, do 
jakiejbądź pracy ugodzeni i użyci. Na nieposłuszeństwo 


w służbie i opór położoną jest kara 5 talarów lub wię- 


` 


jeg) tak wielką mają į stron daleko uciąźliwszóm. O tém wie najlepićj każdy co 
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zinio do 3 dni. Takaż karą naznaczońa na nieprawne 0- „łaja dla książąt Ghiki i Stirbója. Kto sypie pieniądze, ten 
puszozenie służby lub roboty, Zupełae zawieszenie pracy | wzbudza podziwienie As ale i o Wa rędko zape- 
zagrożonóm jest karą Więzienia, która według okoliczno- | wne zapomną. (Satellit utrzymuje, że ks. Ghika i Sür- 
ści podwyższoną być móżę do 12 miesięcy. O karach ; bej otrzymali po tysiącu dukatów na miesiąc, a prócź 
cielesnych niemasz w projekcje tym wzmiańki. Zdaje sią | tego Cesarz zapłacić kazał długi Ghiki wynoszące około 
jednak, że w komissyi Wniosek o przypuszczenie ich w pe- | 50,000 dukatów. P. R.). ajpewniejsza wersya wypad- 
wnych przypadkach nie tylko stawiony ale i przyjęty bę- | ków pod Kalafatem jest ta, iż przez dwa dni forpoczty 
dzie, 60 w stosun ch miejskich i dworskich może być if ucierały się ze sobą i skończyło Się na stratach Rosyan, 
jest niewłaściwóm, lecz w stosunkach roboczych na wsi | które wedle doniesień ż Krajowy nie są wcale małozna- 
nie jest częstokroć imimo prawą do unikńienia. Sciganie czące, labo znów nie tak wielkie jak je głoszą. Im mniój 
| sądowne kaźdorażowego przewinienia jest i niepodobnóm | ogłaszanem bywa ze strony rosyjskićj o wypadkach któ- 
ti utecznóm i w rezultacie dia obu | re nie na ich korzyść poszły, tém mniój dziwić się na- 
leży, iż utarczki i posteruńkowe bitki na szkodę Rósyan 
wypadłe, przedstawiane bywają w publiczności w nie- 
zmierzonój przesadzie, 0 wycieczkach kozaków ża Dunaj 
nie tu bliżćj niewiadomo. 

Dozwólcie, że wspomnę tu 6 wieści, która w ostatnich 
czasach krążyła „po dziennikach. Obawiano się, aby na 
przypadek posunięcia się Omera paszy z pod Dźjurdżewa 
ku Bukaresztowi, Rosyanie nie postąpili sobie z tóm mia- 
stem tak jak z Moskwą w r. 1812. Warto się bliżój nad 
tém zastanowić. Stolicą Wołoszy były Tergowisti až po 
rok 1698. Miasto to u stóp Karpat leżące, miało pra- 
wdziwie strategiczną waźność. Kiedy jednak Konstantyn 
Brankowanu, jeden z najlepszych rządzców Wałoszy, 
wszedł w bliższe stósunki z Austry4 i Piotrem W. i o- 
trzymał tytuł Princeps imperii romani, Sułtań po nie- 
szczęśliwój bitwie nad Prutem kazał go przywieźć do 
Stambułu i stracić wraz z 4ma synami. Zarazem naka- 
zano przenieść stolicę kraju z Tergowisti do Bukaresztu, 
w równinę zewsząd dostępną niebronioną ani sztuką ani 
położeniem. Stolica istnieje ta przeto dopióro od 155 lat; 
nad rzeką Dębowicą na wielkićj przestrzeni, na 
j niż Wiedeń, gdy prawie przy wszystkich do- 
mach bojarów, tudzież przy klasztorach obszerne zwy- 
czajem wschodnim znajdują się ogrody. Liczba mieszkań- 
ców nieprzechodzi o wiele sto-tysięcy, z których * Aż 
Ramunów a reszta cudzoziemców. Miasto liczy 12,000 
domów rozmaitój wielkości i formy, a od strasznego po- 
żaru w r. 1847 Bukareszt zyskał wielce na nowych, trwa- 
łych i gustownych budynkach i nowych ulicach, Widok 
miasta od południa, wschodu i zachodu jest wspaniały, 
z przeciwnćj zaś strony jedaostajny. Cztery główne uli- 
ce Mogosoja, Serbanu Woda czyli Betluku, Ter- 
gula de afard i Caliti przerznięte są niezmierń liczbą 
uliczek i przecznic; 130 cerkwi i klasztorów wznosi si 
ponad domy, ale w całym obrębie miasta dwa tylko wzgó- 
rza mają strategiczną ważność, tojast „Metropolie“ gdzie 
rezydencya arcybiskupia i „Curtea srsa* (dwór spalony). 
Z iot dba „któy možna miasto zbombardować, ale 
nie bronić. 'roku B zt jest 
armii rosyjskiej. Od załozonia owogolpo fos Pasy nio 
sto to którego tragiczna przeszłość nieodpowiąda nazwie 
jego znaczącój dosłownie „Pociecha*, poraz już piąty 
gości u siebie Rosyan, tj. od 1669 do 1774, od 1806 do 
1812, od 1828 do 1829, od 1848 do 1854 i taraz, Bu- 
karesżt może być ważnym pod względem handlowym lub 
politycznym, bynajmnićj wszakże pod strategicznym, i 
dlatego obawy aby pod murami jego nie przyszło do 
wielsiój bitwy, śą całkiem płónne; a lubo znajdzie się 
niejeden klasztor tak zbudowany iżby mógł stawić obro- 
nę, ale żaden wódz niezechce rozstrzelić siły swoje na 
obronę punktów niedających się stale utrzymać, 
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na wsi żyje, lubo opinia publiczna , objawiająca się w dzien- 
nikach, z zasad humanitarnych nnego w tym punkcie jest 
zdania. W tómże posiedzenia Izby pierwszój, deputowany 
Stahl podał wniosek © powrócenie niegdy bezpośrednim 
domom w Rzeszy (Reśchsunmittelbar) praw, które im 
niemiecki b 


wedle prawa ż 7go maja b. 
bezwątpienia w skutku wy- 
dziwić się tylko trzeba, że 
go rząd sam nie podał, skoro punkta tego dotknął wy- 
, W rzeczach zmian i reform 
przepisów konstytucyi rząd zwykł zostawiać Izbie pier- 
wszój początkowanie, uważająę ją, w obecnym jój skła- 
dzie i jako ciało przechodnićj ggzystencyi, za najstóso- 
wniejszy ku tema organ. W bjężącój jednakże sesyi zda- 
wało się, że o dalszych reformach konstytucyi, w które 
przeszła sosya była tak obfitą, nie będzie mowy. Tym- 
czesóm podany w tém samém posiedzeniu wniosek br. 
lizenpiitza © zoiesienie artykułu 42 ustawy konstytuvyj- 
nój dowodzi, że się rzecz ma przeciwnie. Artykuł 42 
zapewnia wolne rozporządzenie własnością gruntową, 
g”arantuje jéj podzielność i bezpłatne zniesienie niektó- 
rych praw, jako sądów patrymonialnych, policyi domi- 
nialućj itd. W zeszłćj sesyi hr, Itzenplitz nie przeszedł 
z wnioskiem swoim. W obecnój, szczęśliwićj mu się za- 
pewne z nim powiedzie, bo w drugiój Izbie prawa strona 
poprze go bezwątpienia Swoją większością. Zresztą arty- 
kuł rzeczony stoi już w sprzeczności z niektóremi póź- 
niejszemi przepisami prawodawstwa krajowego, nie mniój 
z projektowanemi przepisami ordynacyi gminnćj; a co się 
tycze nieograniczonćj niczóm wolności rozrządzania ma- 
jątkiem gruntowym, to ikona sg adi i w praktyce 
i i e i nie ma ni, e indziój o- 
sm eat: "ak w stosunkach posładtości”. firan wi e 
chłopskich, których zbyteczne rozdrabnianie może być 
zgodne z zasadą wolaćj własności, ale chwilowo może 
być, w interesie państwa uważane za nicbeżpieczne, nie 
tylko przez wzgląd ekonomiczny dla dobra ludu wiejskie- 
go, lecz i dla dobra rząda, który na tych posiadłośc'ach 
ma bezpieczeństwo wydanych listów rentowych. Ostatnim 
przedmiotem w porządku dziennym posiedzenia Izby pier- 
wszćj była iaterpelacya ministeryum, zapytująca się, kie- 
dy lzbom przedłożony będzie projekt do prawa znoszą- 
cego prawo © polowaniu z 31g0 paźdz, 1848 r., które 
nadwerężyło własność dawniejszych jego  posiedzicieli. 
Wnioskodawca motywował interpelaeyą nie z samolubnych 
widoków interesentów. Boże zachowaj! któżby o to jun- 
kiera z Marchii lub Pomoranii posądzał ! — lecz z potrzeby 
walczenia przeciw komunizmowi! Minister spraw wewaę- 
trznych odpowiedział, że rząd nateraz. nie myśli ani o 
zniesieniu powyższego prawa, ani o bezwzględnóm i nie- 
zwłocznóm wynagrodzeniu inieresentów, lecz że przygo- 
towuje gruntowną rewizyą CAlego prawodawstwa polo- 
wniczego, w którój i przy ne każdemu prawo prywa- 
ine znajdzie właściwe uwzględnienie. Ostatnie posiedze- 
nie Izby drugićj miało miejsce wczoraj. Projekt do pra- 
wa, dotyczący budowy kolei żelaznej wrocławsko-poznań- 
skiój, po małem przemówieniu się deputowanych panów 
Vincke i Patow z p. Heydt, ministrem handlu, został bez 
zmiany przyjęty. Żadnój innój dyskusyi nie było. Depu- 
towani, polscy przynajmnićj, Pszyscy się rozjechali. Pań- 
a Potworowscy zabawią jedaak przez święta w Ber- 


u- 
chła cholera w ostatnim czasie także w g= 
kowińskim, w Husiatynie w Czortkowskim, w Fam 
rasówce w Tarnopolskim, w Winnikach i w Głacho- 
wie w Żółkiewskim obwodzie, w żadnóm jednak 
miejscu nie trwała długo, ani się też znacznie nie- 
rozszerzyła, a według ostatnich raportów wydarzyły 
się tylko pojedyńcze przypadki w Tarasówce w ob- 

odzie Tarnopolskim i w Krystiampolu w obwodzie 

ółkiewskim. 

Z zestawienia odnośnych dat okazuje się w szcze. 
gólności, że wspomniona choroba epidemiczna od 
czasu ostatniego wybuchu w tym kraju koronnym 
dnia 30 sierpnia r. b. w 6 obwodach j 28 miejscach 
liczących 46,223 mieszkańców, dotknęła ogółem 
817 osób, a mianowicie 338 mężcz; 


: s 5 284 kobiet 
Zawczoraj był na cześć urodzin Cesarza rossyjskiego |i 195 dzieci, z których 426, a pan A sie 177 
wielki obiad u dworu w Charlottenburgu; wczoraj świe- mężczyza, 160 kobiet i 89 dzieci SŁ 388, 


a mianowicie 160 mężczyzn, 124 kobiet i 105 dzieci 
umarło; a 2, mianowicie 1 mężczyena i 1 dziecię , 
w wspomnionych dwóch miejscach, pozostało jeszcze 
w stanie choroby. - 

Z wymienionych spostrzeżeń wnosić można, że 
cholera epidemiczna niebędzie się rozszerzać w krają 


naszym, a o jej zupełaćm zgaśnięciu nieomieszkam 
zas (G. L.)” 


w czasie fimo czytelnikom. 

Wiedeń 20 grudnia. J. C. Mość wyjecha e 
raj w GORSZA s towarzystwie pierwsze 0 ze 
jenerała-adjutanta fmp. hr. Griinne, oddzielaym po- 
ciągiem kolei żelaznćj przez Pragę, Drezno, Lipsk, 
Hof, Norymbergę do Monachium, gdzie w sobotę 25go 


jSz 

dzienniki wi ją osnowę protokółu wiedeń- 

s sę ky > wystósowanćj równocze- 

uk w zagranicznych tureckiego. Tak 
wczesne ogłoszenie tych aktów niə pozwala mieć wiel- 
kiej nadziei, aby skutek uczynionego kroku odpowiędział 
życzeniom, bo na życzenia rzeczywiście zgodziły sj Lb 
ko cztery mocarstwa europejskie; A nie na jakiekolwiek 
stanowcze żądania i działania Gabinet pruski dał nawet 
odmienną posłowi swemu w Konstantynopolu instrukcyą, 
W komunikacyj z zachodem częsta teraz przerwa. Z Lon- 
dynu listy nie nadeszły. O skutkach wyjścia lorda Pal- 
merstona z gabinetu nie nadeszła tu żadna nowa wiadomość. 

—— nna 


Z na y tureckićj 15 grudnia. | b. m. obchodzone b dą urodziny narzeczónćj CesAr- 
W kołach m ch rozmowa krążyła bez i aaa o į skiéj księżniczki E biety, która w tym gniu 16 lat 
potyczkach ostatniemi czasy zaszłych w okolicach Kala- | kończy. l 


fatu, 


a teraz o kosztownych podaruakach Cesarza Miko- | — Otwarcie części kolei żelaznój poładaiowo- 


CZAS. 
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— Rząd spo wyznaczy! Eaim bia Nate A w s Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 
wypracowania dziejów powszecanych w języku turec im na uży- | wyj K fe nia 22 Inia: — Motaliki 
tek szkół publicznych. Dotąd wyszły 8 zeszyty tego dzieła, saa 6d A ali Ah, 96. epil Ż dotaliki 4-pr. 731/,.— 
traktujące o początkach panowanią Osmanów, po większćj części | 4-pr. s 1850 r. 93. — 2%-pr. AS7/ e. — tpr. 195, g ciągz-— 
opierające się na historyi Osmanów Hammera-Purgstall. | i, 250, ris = Areara M r japans M Ht 

zk A wi : : ei a 355,,— Akcyo Banxowo . — Ażoge koi. żel. półn. 

; Z Florencyi nadeszła iadomość, iż młody książę Casi- | Merdyn. 2310, — Pożyczka s r. 1754 lit. A. 937/,,., B. 1167. 
gliano Corsini, syn ministra spraw zagranicznych i narzeczony 0si-Doasn Dampfsch. 6097. 
najstarszćj córki królowćj biszpańskićj Krystyny z małżeństwa ' Kurs krakowski 22g0 grudnia. Baakn aastr. à. 923% pł. 91'/,.— 
jéj z Munozem, rozstał się z tym światem. AR kemiat iiot- 105, pë. ART a i ">, srebrne gee 
ai waryi E : ari, — Cwanoygiery nowa È. pł. . — an- 

W Landshut w Ba A y zgorzał 15go grudnia piękny i oygiory store ż. 106%, pl. 106 */,„— Imperyały $. 34 10, pł. 34 7 

rozległy klasztór Urszulinek prawie do szczętu. Lubo się w nim |  Dakaty austr.i holend. ż. 19 15 pł. 19 12. - ZOfrankowe ż. 34 


wschodnićj aż do Szogedyna nastąpi w styczniu. 

— Sąd wojenny w Este, skazał na śmierć 39 o- 
sób, częścią za rozbój, rabunex lub włamanie się 
nocne. Z tych 15 rozstrzelano, reszta złagodzoną 
miała sobie karę Śmierci na ciężkie więzienie od 4 
do 18 lat, wedle okoliczuości zwalniających. 

— Gazeta Augsburgska zapewnia, że towarzy- 
stwo żeglugi parowćj na Dunaju nietylko że żadnej 
tego roku nie rozdzieli dywidendy, ale nawet kapi- 
ta? zakładowy nie przyniesie obliczonego zwykle 
procentu 5"/,. 


— W niektórych wsiach pobliskich Wiednia, ob- | 50 zakonnic i blisko 400 dzieci znajdowało, nikt nie poniósł pł. 33 20. — Listy sast, pol. ż. 99 pł. 98%, — Listy Zast 
jawiła się zeraza na bydło szwanku. galio. box kupon. à. 91%/,. pł. 90'/,. 


RA DR Kurs lwowski s d. 19 grudnia. Dukat holend. 5 złr. 19 kr. — Du- 
— W. tych dniach jeden handlarz zboża w Magdeburgu 0- kat oes. 5 sir. 23 iius Pótimporyať ros. 9 słr. 23 kr. w 


debrał sobie życie tym sposobem, iż fajkę porcelanową nała- Rubel ros i sër. 49 kr. — Talar praski 1 złr. 41 kr. — Pol- 
dowawszy, włożył takową W usta i proch zapalił, który mu eki karant i pięciosłotówka 1 złr. 20 Er, — Kurs listów zast. 
głowę rozsadził. w gal. stan. Instytucie kredytowym: Kupione prócz kuponów 100 


HEH y s a> E po — slr, — ke. w mk. — Sprzedzno 100 po 91 złr. 48 kr. — 
Gazeta Wiedeńska ostrzega, aby się nie wdawać w czyn Dawano za 100 aêr. — kr. —. — Ż dano złr. — kr. —. 


ności tyczące się wystawy przemysłowój w Nowym Yorku | gurs wiedeński z å. 21 grudnia. Wetaliki 93”,,. — Nowa pożyoz. 
z Franciszkiem Raffelsperger który się mieni być „przełożonym 623/,.— Akoyo Banku wied. 1379.— Akoya kolei żel. szl. 234'/,; 
sekcyi austryackićj*, gdyż Sprawy przemysłu austryackiego na | Agio od złota 20//,, od srobra 15'/,.— Oblig. uwoln. grunt. 91. 

tój wystawie powierzone zostały p. Charles Loosey zawiadowcy Er PRO RZEZ YO EEEE EE E EERE 


jlnego konsulatu austryackiego w Nowym-Vorku. EmocerALY e 


— Donicśliśmy dawnićj; iż hr. Stefan Karolyi da- 
rowa? 30,000 złr. nowo założonemu w Peszcie kla- 
sztorowi Sióstr miłosierdzia. Frem.- Blatt otrzymał 
sprostowanie tćj wiadomości od rządu namiestniczego 
w Budzie w ien sposób, iż suma ta pochodząca od 
hr. Stfana Karolyi przeznaczona była pierwiastko- 
wa na cele państwa, i dopićro za zezweleniem J. 
C. Mości oddaną była pomienionemu zakonowi, uwa- 
żaną być przeto winna za dar cesarski, 


Furcya. 


—  Stogunek konsumpcji piwa i wina, w następujących mia- 
List z Konstantynopola z d. 8 b. m. umieszczony 


stach podaje „Austria* na osobę jedną w przecięciu, wedle 


w Ost- Deutsche- Post brzmi: Zaraz po cdebranćj | obliczenia z r. 1851. iar wi bagia ¿-) Proszek do ostrzenia brzytew. c29 
przez TAES wiad mości 0 kięsce sd Sinopa, od- miar wina miar piwa Niżój podpi any oznejmia Szanownój Publiczności, iż otrzymał 
płyoęło tam 6 wieikich oxrętów wojenzych turec ich Wiedeń 30 88 nowy zapas zewsząd poszukiwanego proszku do ostrzenia brzytew, 
i å okręty floty połączonćj. (Te ostatnie już powróciły. Lioz 11 89 Proszek ten nowo-wynaleziony barwy ozerwonój, przewyższa do- 
P.R) Achmet pasza dowodzi tą eskadrą. U-łady Gradec 24 59 tąd wszystkie eia względzie wynalazki, ma tę własność, iż 
dem zawieszenia broni znów zerwan”. Porta Praga 8 115 posypawszy maleńką tylko ilość tego proszku po rzemieniu i brzy- 
względem Z ro ~ eS 5 twę po nim kilka razy przeciągnąwszy, brzytwa odrazu staje się 
niechce słyszeć o pokoju i dowodzi © bezowocności Berno 21 45 ostrą i zbiera włos prawie bez czucia. 
tych usiłowań zwłaszcza z uwagi na tę bitwę, kie- Lwów 2 WIA Proszku tego dostać można po cenie 2 kr. m. k. za sztukę jo- 


Eh A ay BĘ PRO e - bóg 5: ir wo Lwowie. K. Laszkiewics 
Przylechaii do Krakows od dnia 21 do Ż2go grudnia: — | © iały. ©. F. Breitkopf w Cieszynie. W. O. Hirsch et Soha 
Ra wd ikowiki zo Szozucina, Kalman Eh go Lwo- | W Opawie. S. Warzeszkiewicz w Wadowicach. J. Kotiers w Wie- 
wa. Bronisław hr. Stadnicki z O]szanicy. Józef Bielański, Henryk liozce. A. Kasrrzykiewios i P. Niedzielski w Bochni. A. Boyer 
Kard«aaowski z Tarnowa. Prot Żuk Skarszewski z Berna. Henryk | W Tarnowie. F. Jaszkiewicz w Rzeszowie. Bracia Juszkiewicz 
hr. O'Donnell o. k, szambelan z Wiednia. w Jarosławiu. Ed. Machalski w Przemyślu. J. Grzesicki w Sta- 
W yfechali: Karol Lauber o, k, kapitan do Petersburga. Kazi- p risan ść oryg et Morawetz w Tarnopolu. Bracia Czuczawa 
mierz Siemieński, Jan Siemieński do Polski. Wincenty baron Gost> | w: ZsorniawcacA: 
kowski do Rogów. Władystaw Dąbski do Ziakrzowa. Stefan Sta- w farólestwie Polskićm zaś kosztuje jodua sztuka £ 
rowiejski do Czechówki. Baron Buol Wojciech 0. k. szambelan do | 240 i dostać można u pp. L. Staliński w Warszawie. J. Wiozni- 
Lwowa. kiewicz w Piotrkowie. J. Feronsowicz w Częstochowie. J. Herdyn 
pa A CA w Radomia. L. Mozdzyński w Kielcach. F. Datceppi w Sandomie- 
Wiademoś oj bandio zę | orzem slow rzu. K. Betczykiewicz w. Lublinie. 
sc we | przomystowe, Karol Hermann 
Kraków 20 grudnia. Dowóz zboża 5 Królestwa Polskiego na w Krakowie w Rynku, u którego jest główny skład. 
targ dzisiejszy umiarkowany ; kupujących z Galicyi i okolic przy- 
było nieco więcój niż ostatniego targu, jednak tylko na zakupno ETU GTĘ ER "BATY 
żyta na własną potrzebę. Ruch przeto w tém ziarnie szedł dosyć Przegląd Polityczny. 
żywo, a na pszenicę mimo małego dowozu nie było prawie kupca, 
bye si kupowali nieco na miejscowa Ly dletot na termina pó- ż : ' woeri > 
niejsze. do Prus nio nio odos . m dano 5— 21 udnia. 


a 00 | | Wieden 2i gr 
korcy po 8%,, 8%,, 9 złr., za piękno dawano do 9'/, złr. Pszenicy 5 Gi isiei p aE 
pa PE ki Jedynie Al Fak Hauser « Giełda dzisiejsza pomimo wysokich kursów z Paryża 


Jęczmienia » półtorasta koroy do Galicyi do browarów, ziarno Śro- zamknęła się ogromnym spadkiem wszystkich papierów. 
dnie po 7%, 8, 8”, sër. Owsa około sta korcy, głównie na ma- Przypisują ten popłoch wiedomości odebranćj z Konstan- 
gazyny wojskowe po 4, A's; 4'/, zër. W ogóle targ chwiał się, tynopola o wejściu flot sprzymierzonych na morze Czarne. 
tylko żyto odchodziło iotr się. Pośpieszam wam donieść, że rząd i poselstwo tureckie 
CIEN ę ńic podobnego nie odebrały. Lecz gdyby i tak było, że 

w Ki > , 
na Tergowiey puklcaaćj 1a Kleparsu pray Krakowie loty woszły na morze Czarna, popłoch giotdy byłby nie 
d „usprawiedliwienia , gdyż moźna być pawnym , że w chwili 
W KRAKOWIE zwłaszcza gdy projekt pojednawczy zajmuje cały Świat 
dnia 20 gradnia 1853 roku. dyplomatyczny, wejście flot sprzymierzonych nie byłoby 
- żadną demonstracyą wojenną. Odpowiedź z Carogrodu na 


dy Rosya bez względu na politykę pckejową popie- 
raną przez gabinety, uderzyła na port Sicopy. Porta 
oświadcza, iż wojnę dalej prowadzić będzie, póki 
Rossya zupełnie od żądań swoich nie odstąpi; przy- 
stąpi jednak do ogólnćj konferencyi pod warunkiem, 
iż pozostanie w posiadaniu korzyści już osiągn'ętych. 
W skutku tego oświadczenia wysłane zostały po- 
mienione statki floty połączonćj. Zdaje się dalćj rze- 
czą pewną, iż cała flota otrzymała juź rozkaz wy- 
płynięcia na morze Czarne; gd ż od trzech dni nie 
widać majtków włóczących się po Galacie. |. 
Głoszą, że poseł angielski sam się odważył na 
morze Czarne, aby ocalić honor ciężka obwinionego 
o przyczynę téj klęski kapitana angielskiego Slade 
(Muszawera paszy), względem czego z-rządzono 


dochodzenie. Powtarzam tę pogłoskę nie ręcząc za 
nią. Jenerał Prim jest w Stambule, gdzie zimę prze - 


pędzić zamierza, 1 

— Gazeta Kronsz. podaje w następującym roz- 
kładzie siły Rosyan i Tarków nad Dunajem. Co do 
pierwszych stoi w Braile 10,000 liniowego żołnie 
rza, 5 sotni. kozackich i 2000 milicyi wołoskiej. 
W Galsczu 8000, naprzeciw Izakczy (w Sabino- 
wie?) 6000, na linii od Braiły do Tartukaju 20,000, 
w Turtukaju 7000; pod Dżiurdżewem 8000, na pół 
godziny drogi od Oltenicy w kierunku północno wscho- 
dnim 15,000, naprzeciw Islss dy l Turnu) 10,000, 
w Karakel 6000, w pobliżu rajowéj 8000; razem 
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Jida Ce „chi _ | Korzec pszenicy. . «>». ZET |) 12—— —A1j22) |—11|— Ah A KŻ R { 

przeto przeszła sto tysięcy. Siły tureckie są rozsta- | "kwa", ......... I el—| slszj—|—| 852 = gl3o projekt pojednawczy jest tu oczekiwana między 25 a 26 

wione: W R a T. blisko En między ż piani 883 aż) . Gijskie | a 8/85] 7/45 safa 7j- t. m. Powtarzam com doniósł: Porta agoda sę na p 

wia era i RE R A 250 działami pasi rychliku . . . - - - z =|-|=_ stanie pełnomocnika , ale bez zawieszenia broni. 

okiego kz god jaa S000 aaa | 7 BI EEJS „ARIE aiamaa a E 

A o H i ? F tatarki. aF k —|--| 430- | —— —=|--|-|- plomatyczny obiad. 

moe Pai w [4,00 d ae A toż pawie a r prousiqy SWR "R ar” a -| kd be man a mea a * Cesarz Mikołaj « spaniałomyślnie rozkezać raczył, żeby 

Donaju | Sh do Kiskiny małćj mieściny, przy ujściu A E r ens fea (x BA ME ka DE m nec Ghiki SO % 80,000: duk. zapłaconymi 

Dunaj ak ego Kodele, ».. Pobaw 11111. 2 a 413 zostały ze skarbu rosyjskiego i przeznaczył nadto temuż 

O dk Mat sari odkad zł „ rzepaku . « « « -- ceh = aa duk. rocznie dożywotnićj pensyi. 
TSYTREEG IŻ gęsi „ « |--|--|-- ieibicisle talentu poety Saphir dają mu na Nowy Rok 

Kronika miejscowa i zagraniczna, | szt edtowko»c ociECEE a misia "(Asie Feder U? 96 
Cetnar siana wagi krakows. . . 


w podarku pióro złote z napisem: „Deine Feder ist von 
Gold. « : 


—- Jeden z sejmów niemieckich mając na baczeniu smutny „ słomy ŚRI SE 
stan nauczycieli wiejskich, podniósł ich dochody nie naraziwszy Gar. spirytusu zopłatą na 90%, F 
skarbu na większy wydatek. Zbawienny ten sposób użytym być » zat, E wa = 04: 
może w ważniejszych nawet pozycyach budżetowych. Dochody bo-  * got piety, nia 
wiem nauczycieli wynosiły 75 tal. rocznie, z tych 40 tal. jako Kopa jaj kurzych . . - 


opłata od dzieci, a reszta w naturze t. j. 20 tal. mieszkanie Drożdży wanien. zpiwamaroow . — 
a 15 opał. Dochody te podwyższono zatóm do 100 tal. w ten n» dubeltow. . 


Depesza z Londynu 20go t. m. mówi: Mniemają tu, 
że floty połączone zapewne już wpłynęły na mor:e Czar- 
ne, aby zapobiedz napaści na porty tureckie. (O zamie- 
rze wpłynięcia tych flot już donieśliśmy). Giełda wczo- 
rajsza wiedeńska utrzymywała sią stale, a dopióro przy 


” WA > ie : szżę 
sposób, iż policzono mieszkanie w 88 tal, opał w 22 tal., po- 12937 gon many- seeren końcu krążyły pogłoski niepokojące o wpłynięciu flot na 
zostawiono zaś opłatę od dzieci tak jak dawniój 40 tal. 3 nai ESE E, morze Czarne i ustąpieniu lorda Aberdeen ż gabinetu. 
L- Korweta pruska Gdańsk, stojąca w porcie stambulskim p pórłowój . . -.------- | - Najświeższe depesze z Londynu odbieramy przez Berliń- 
przejechaną została przez fregatę turecką, która z Bosforu wpły- „n *atarozanój oałój «|». I-Z] |- skie dzienniki, które nas tego samego dnia dochodzą, 
ła do portu. Korweta niezmiernie uszkodzoną została, straciła Kopa karpieli . . --- e «+++ - |=|_|_|szi |-l=halol_|c[= lecz nieznajdujemy w nich wzmianki o wystąpieniu lorda 
tpe E i - f Salay, BITACI © Garnieo powideł .. . « « « «« - Aberd 
cały” pomost i maszty, A kapitan w raporcie pociesza się, iż pęncaku miarka. . . sosser ay A + nanag Bij 
linia na którój wisiał pawilon nie pękła, a chorągiew powiewa Mąki s pod krapok miarka . Francuzkie dzienniki niedoszły nas dzisiaj. 
rR] | , tatarozanój ti. 12:25 e A akoa a Z teatru wojny ned Dunajem nio masz nic nowego. 


4 Í e a RA Krakowa, ; A > o 9 iZ z 
__ Jedna z córek radzcy stanu Tęgoborskiego, znanego pu- i Szlaga Ni ireak = Wedle ostatnich listów z Orszowy i Zemunia dochodzą- 
blicysty rosyjskiego, idzie. za hrabiego Ernesta Esterhazego. oo tele: Rodzos i onek. EP owa, cych do 2300, obyśnie st! w Krajowój, Turcy w Ka- 
Ślub odbędzie się w Petersburgu po Nowym-Roku. , | Kastmiera Robacki. Siermontowaki Adjunkt lafacie. Pogłoski tylko chodzą o bliskich krokach nieprzy- 
nar Zew OKR EZ ÓCZACECZCZ EO REECE ROEE " nar Cn: pó M 

x > : Depesza z Tu go b. m. donosi: J. Kr. Mość za- 
spOSTARZEŚRNIA MEREOROLOGICANE. gaił parlament mową tronową, w którój winszował nero- 
dowi piemontckiemu z powodu jego roztropności (wybo- 
ry wypadły x znaczną dla gabinetu większością) i wzywa 
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ś ponnn Reawaera. | 7 ogien i zatężcade. | *imosiszy7. anpowietrzne, Pi do wzajemnego zaufania i wspólnego działania. Ostatnie 
onm NĄ szy € 


| POZKE ZRYWA EE słowa tój mowy brzmią; „Miejcie ufność do mnie, połą- 
BRET z”. a wpawschodni słaby | pochmurno © | AA rr R ozenio nasze będzie koroną wielkiego gmachu, który mój 
' 1 49 pnwsohodni Srodni | Ro LEJE GA | balog. Errea gien Oe aa D arrc i utrzymywać będę,“ 
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